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S p r a w y  k r a jo w e .
L w ó w .  22.  czerwca.  Ki lkakro tne gwał towne  targnięcie się 

gminy S ł a w e n t y n  na (pos iadłość )  własność dawnego dominium swego,  
połączone z jawnem lekceważeniem rozkazów urzędu obwodowego i 
zmawianiem się do t łumnego oporu p rzeciw wykonaniu tych ro z p o ­
rzą d ze ń ,  k tó re  uznano za potrzebne dla ochrony  własności  domini- 
kainćj ,  spowodowało s ta ros tę  obwodu Brzezańskicgo nakłonić gminę 
tę ś rodkami  p rzymusowemi  do posłuszeńs twa.  P rzy tem okazało się 
p rzedewszys tkiem konieczną pot rzebą  usunąć tamtejszego sędziego 
mie jscowego,  k tó ry  podmawiał  gminę do nieposłuszeństwa ,  i przy-  
aresztować  zarazem wymienionych jako p rzewódzców i buntowników 
kilku włościan tamte jszych za pomocą c. k. żandarmeryi .

L e c z  i t e n  a k t  u r z ę d o w y  n a t r a f i ł  n a  o p ó r  p o m i m o  k i l k a k r o t n y c h
łagodnych napomnień;  opierano się formalnie ż a n d a r m e r j i ,  a nawet  
próbowano rozbroić ją zupełnie i pok onać ,  tak że nakon iec ,  gdy  ba­
gnetami nic już poradzić niemożna by ło ,  zrobi ł a żandarmerya  użytek 
z palnej b r on i ,  co pociągnęło za sobą to smutne nas tępstwo ,  ż.e je­
den z k rnąbrnych  włościan śmiertelnie ugodzony zosta ł  i wkró tce  
potem u m a r ł ,  a czterech innych ciężkie rany odnieśli.

Za pomocą p rzywołanego posi łku wojska i s t r aży  finansowej 
udało się w końcu nakłonić gminę S ławen tyn  do posłuszeństwa,  p rzy­
w r ó c i ć  spoko jność ,  przekonać niektórych członków gminy o bezpra­
wności  ich postępowania i p rzya resztować  najbardziej  skompromito ­
wanych wichrzycie l i ,  gdy tymczasem resz ta  winnych ratowała  się 
ucieczką.

Za tymi wysłano niezwłocznie w pogoń ,  a tymczasem wytoczo­
ne bedzie ś ledztwo sądowe dla niezwłocznego uczynienia zadość nad­
werężonemu prawu.

W i e d e ń ,  22.  czerwca.  Formy administ racyi  i k o n s ty t u c j i ,  
pisze litogr. korc.sp. austr . , mają się tak samo do siebie jak system 
tnuszknlaruy i nerwowy w ciele źwierzęcem.  Obie wymagają się 
wzajemnie i zostają z sobą zawsze w najściślejszej styczności ,  a p r ze ­
cież są obydwie czcm.ś saniodzielnein, odrębnem i specyalnem.

Są r e w o l u c j e ,  k t ń r j m  idzie tylko o konsly tncyę państwa i inne 
zno w u,  k tórych cclcm jest  sama admin i s t r ac ja  kraju.  F rancya p rze ­
była w latach 1830 i 1848 dwie r ew ol uc je ,  k tó re  nietknęły się by ­
najmniej administ racyjnego mechanizmu państwa.  Zresz tą  n iepotrze-  
bujomy tu wspominać naw et ,  że wtedy tylko są rewolucye najnie­
bezpieczniejsze i najsi lniejsze,  jeżeli  są wymierzone przeciw obydwom 
wspomnionym zasadom.

Taką to  r ewo luc ję  przebyła Aus lrya  niedawno.  Niebezp ieczeń­
stwo minęło szczęś l iwie,  lec* p rzyznać  t r ze ba ,  że było wielkie i 
gwał towne.

Nikt  pewno uiezaprzcezy tego,  że w chwili, gdy wszystkie s to ­
sunki  dawniejsze się rozebwicją ,  gdy zasady najsi lniejsze zmiennemi,  
a n a jp e w n i e j s z e  wątpl iwemi się s t an ą ,  każdy  akt  ukonstytuowania  i 
o rgan izac \ i  admini s t r ac j i  z niezmiernemi połączony j e s t  t rudnościami .

T \  II:o od wszechwiedzącej  i wszechmocnej  istoty inożuaby wy­
magać  w tedy ,  aby zaprowadza ła  tylko s t a ł e ,  g o to w e ,  niezmienne i 
w szy s t k i ch  za spo ka j a j ą ce  urządzenia.  1’olitycy zaś mogą Się już na ­
zwać s z c zę ś l i w ym i ,  jezl i  o tyle przynajmniej  udało im się zabezpie­
czyć  los po w ie r z o ne go  ich sterowi  pańs twa ,  że niezrobili  żadnego 
k roku  narnzajaccgo p rzysz łość  na niebezpieczeńs two,  lecz że wszy­
stkie ich rozporządzenia nacechowane są zdolnością rozwoju  i nie­
za w odn ego  pos t ępu .  K o rz y ś ć ,  k tórąbyśmy ze zastosowania tych 
p r a w d  ogólnych  wyciągnąć chcieli dla Aus try i ,  j e s t  bardzo pojedyn­

cza i ła twa  do pojęcia.  W s za kże  nieidzie o to wca le,  aby proces 
zjednoczenia przygotowujący się t eraz  w Austryi  za pomocą spokoj­
nego rozwoju o rganicznego,  p rze rywać  śmiałem! experymenlami  po­
lityczne mi i wywoływać chaotyczną walkę ideów.

Nam zdaje się być głriwnćm zadaniem te raźnie jszości  zbierać 
wszystkie  r ezul taty nowych form admini st r acy jnych,  oceniać j e  nale­
życ ie ,  i wprowadzać powoli w ż y c i e  z odpowiedniej silą i zręcznością 
potrzebne ulepszenia i reformy.  Jeżeli  na tćj drodze uzyskamy silny 
i niezmienny punkt  dla dalszego rozw oju ,  wtedy możemy spokojnie 
wyglądać p rzysz łośc i ,  bo okaże nam się niezawodnie i j a sną i pocie­
szającą.  ( L it. kor. aufitr.)

(Wiadomości potoczne z Wiednia.)
W i e d e ń ,  20 .  c z e r w c a .  P r a c e  około  wy b ud ow an ia  d rog i  wio­

dącej  p r z e z  S e m m e r i n g  pos t ępuj ą  n i eus tanni e .  14,000  r o b o t n ik ó w  
ciągle ma ją  t am  z a t r u d n i e n i e ,  a go dn a  podziwicni a o lb r zymia  ta  bu ­
dowa  zwabia  n iezl ic zoną l i czbę  og l ąda j ących ,  k t ó r z y  z b l i sk i ch  i da le ­
kich s t r on  p r zy by w a ją .  W y zn ac zo n a  p r z e z  by ł ego  min i s t r a  h a n d l u ,  
b a ro na  B r u c k ,  na g ro d a  2 0 , 0 0 0  d u k a tó w  za  naj l ep szą  l o k o m o ty w ę  dla 
j a zd y  p r z e z  g ó r ę  S e m m e r i o g ,  rozdana b ę d z i e ,  j a k  w i a d o m o ,  jeszcze  
t ego  lata.

—  W  ostatnich dniach b. m. wyjdą z c. k.  d rukarni  r ządowej 
ostatnie stenografowane p ro toko ła  nus t ryackiego se jmu ,  zawierające 
kompletne posiedzenia październikowe.

—  L.  Z .  C. don os i :  C. k.  au s t r ,  i n t e r n u n ey a t u r a  w Kons tan­
t ynopo lu  o św ia dc zy ł a  i n t e r n o w a n y m  w G e m l e k ,  k tó r zy  o a m n es ty ę  
up ra s za l i ,  Ze nie może  udzie l ić  iin pa sz p o r tó w ,  i że  p ro ź h y  ich ode ­
s łano do Wied n i a ,  na k t ó r e  o t r zy m a j ą  r ez o l ucy e  w Angl i i  lub w  in -  
nein mie js cu  sw o je go  poby tu .

—  Sł yc ha ć ,  że w Krakowie  u rządzona ma być filia o. k. banku  
narodowego.  Izba handlowa w Krakowie  podała do ministeryum finan­
sów proźbę o pozwolenie zaprowadzenia giełdy.

—  Slov. Nor.  d o n o s z ą ,  iż w  L ip t aw ie  s t a ła  się miedz iana  m o ­
ne ta  dla j e j  p r z ec h o w y w a n i a  i z a g rze ba n i a  t ak  r z adk a ,  że  kup cy  t a m ­
tej s i  musiel i  uc i ekać  sio do s zczególn i e j s zego  ś r o d k u ,  i u ży w ać  z n a ­
czk ów  pa p i e ro w y ch  umyś ln i e  w  tej m i e r ze  sp o r zą dz o ny ch ,  P od ob ne  
używ an ie  zn ac z k ó w  zo s t a ło  j e d n a k  n a t y ch m ia s t  w s t r z y m a n e ,  a dla 
z a r ad zen i a  b r a k o w i  mone ty  zd aw ko w e j  p r z e s ł a n o  ze s t r o n y  r z ąd u  
10 ,0 00  z ł r .  m. k.  do R o s e n b e r g  w sa m yc h  k r a j c a rn c h  mie dz i an ych ,  
k tó r e  są t e r a z  w całć j  j u ż  L ip t awi e  w  obiegu.  ( L .  k. a.)

—  21 cz e rw ca .  C.  k a u s t ry ac k i  i k ró l .  b aw ar sk i  rz ąd  p o r o ­
zumia ły  się o t o ,  ż e b y  w sz y s t k i e  m e t ry k i  c h r z t u ,  ś l ubu i ś m i e r c i ,  
o k tó r e  naw za j em j a k o w a  w ła d za  w d ro dze  w ła ś c i we g o  po se l s tw a  u -  
p r a s zać  b ę d z i e ,  bez  op ł a t y  s t ęp lu  i wsze lk i e j  innej  na l eży to śc i  w y ­
dawano.

—  / i .  '/i. C. p i s ze :  T w i e r d z ą  z p e w n o ś c i ą ,  że  te i ni  dn i ami  
wy jdz i e  u s t a w a ,  na mocy  k tó r e j  w sz ys t k i e  j e s z c z e  i s tn i e j ące  g w a r d j e  
n a ro d o w e  w m o na r c hy i  au s t ry ac k i ć j  az  do wyda n i a  nowe j  u s t a w y  o 
milicyi miejskie j  r o zw iąz an e  będą.

—  22.  czerwca.  Toczone pod kierunkiem sekcyjnego szefa 
p rzy centralnej  władzy morskiej  w T r y e ś c i e ,  pana Czoern iga ,  obrady 
nad p ro jektem do ustawy o in sk r yp c j i  marynarskiej  skończy ły  się 
już temi dniami,  a obecnie rozpoczęły się w namiestnictw ie t ryes teń -  
skiem obrady nad p rojektem do us tawy  o konskrypcyi  marynarskie j ,  
k tóre  niezawodnie t akże  w k rótkim czasie ukończone zos taną.  P rze to  
możemy te raz napewno pocieszać się tą nadzie ją ,  że ważny instytut  
inskrypcyi  marynarsk ie j ,  zawierający w sobie g łówny  warunek r o ­
zwoju i podniesienia się naszej  marynarki  wojennej  w sposób odpo­
wiedni całkiem teraźniejszym s tosunkom aus tryaekiej  marynark i  han­
dlowej i wpływający j ak najkorzystnie j  na stan naszćj ludności  nad­
morskie j ,  xv krótkim czasie ju ż  (może  nawet z początkiem przysz łe ­
go roku adminis t racyjnego)  w życie wprowadzonym będzie.

—  Pod ług  przepisu min i s t e rs twa  finansów obowiązani  są wszyscy 
prak tykanci  przy urzędach  podatkowych dla ot rzymania sy s t em iz oua -  
nej posady składać egzaminy % manipulaeyi podatkowej ,  a c i ,  k tó rzy  
juz otrzymali  posadę,  wykazać się później świadectwem z odbytych 
w tym zawodzie egzaminów.
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A m eryka.
( S z c z e g ó ł y  o t r z ę s i e n iu  z i e m i  w  V a lp a r a i s o . )

O wspomnionem niedawno trzęsieniu ziemi w Yalparaifso , do ­
niesiono późnićj nas tępujące szczegó ły :  P ie rwsze  t r zęsi enie dało się 
czuć dnia 2.  kwietnia o 3 kwadransy  na siódmą z rana i t rwa ło  15 
do 20  sekund ,  poczem w idących no sobie dwóch minutach nas tą­
piło kilka mniej gwał townych wstrząśnięć.  Powi e t rze  było ciężkie i 
c i snące ,  lubo t e rm om et r  nieokazywał  żadnej  zmiany w t emperatu rze  
atmosfery.  Podczas pierwszych piętnas tu s e k u n d , k tó r e  wszystkich 
O g a r n ę ł y  p r z e s t r a c h e m y c h w i a ł y  s ię  d o m y  podobnie jak okręta na 
wzburzonem morzu.  Cały dzieó panowała w atmosferze  j ak  naj­
większa c i sza ;  pod wieczór powta rza ło  się t rzęsienie w mniejszym 
s topn iu ,  podobnież w dniach nas t ępn yc h ,  a osobliwie dnia 7. w po­
łudnie dało się czuć silniejsze t r zęsienie ,  k tó r e  zmusi ło ludzi nano- 
wo uciekać na ul ice,  j ednakże  nie wydarzyła  się żadna szkoda.  D o ­
my przy porcie ucierpiały bardzo ma ło ,  wszelako mury i sufity po­
pęka ły poczęści  ; tylko domy panów Gihbs i spółki  tudzież Tho mp­
sona YYatson są w niebezpiecznym stanie.  Również i dom komory  
cłowej  j e s t  tylko niezoacznie uszkodzony.  Przec iwnie  zaś  zawali ło 
się kilka domów na wzgórzu,  zoanem pod nazwą M ain  Top , a wzdłuż 
b rze gu  i na Amendra l ,  gdzie ziemia j e s t  p ia sczysta ,  opuszczono 
więcej niż 20 0  domów,  jako niezdatnych do mieszkan ia ,  tak,  iż pra­
wie równa liczba familii musiała albo na ulicach,  albo na kury ta rzaeh 
innych domów koczować.  Dnia 3. rozbi to na placu Wik torya  i na 
wzgórzach  otaczających miasto namioty i powystawiano drewniane 
budy dla przyjęcia ludzi ,  niemających p rz y t u ł ku ,  wielu z nich sc h r o ­
niło się na okręta .  Magazyny z napojami sp i r y tu sów em i , szklannc 
i porcelanowe tow ary  poniosły wielką szko dę ;  nie zginął  p r z y t e m —  
co się na szczęście potwierdza —  żaden cz łowiek ,  a nawet o zna­
cznych skaleczeniach nie s łychać .

Dnia 4. padał  deszcz 12 godzin , k tóry wprawdzie  odświeżył  
t emper a t u rę ,  ale dla uszkodzonych domów był  bardzo niepomyślny,  
i  koczujących pod gołem niebem zmusi ł  w t ea t r ze  lub gdzie indziej 
sznkać schronienia.  Ogółową szkodę podają na milion piastróio. —  
Domy publiczne,  k tó re  uc ierp iały ,  oprócz ko mory  cłowej są :  de la
Merced,  Matriz i Santo Domingo,  koszary gwardyi  narodowej  i lazaret .  
Mianowano ko m is ję  dla rozpoznania  uszkodzonych domów i rozwale­
nia t y c h ,  co są całkiem nieużyteczne.  Zajmują się jn ż  gorl iwie wy­
s tawieniem na nowo innych In teresa  były p rze rwane  tylko prze/, 
jeden dzień ,  w którym na rozkaz  intendanta była zamknięta komora 
cłowa .  —  Małe miasto Cusa B /a n ca ,  15 mil od Valpa rai so ,  przy 
gościńcu do Sa n t i ago ,  znacznie ucierpiało;  wiele domów zawali ło sio. 
Szkoda  w Santiago  była niemal t akaż sama j ak w V a l p a r a i s o ,  tylko 
s t r a t a  pieniężna j e s t  znaczniej szą ,  gdyż publiczne domy są uszko­
d zon e ,  między temi wielki i piękny gmach mennicy ,  k a t e d r a ,  ko ­
ścioły Sau  Franci sco i Compann ia ,  s t a ry  pa ł ac ,  k tó ry jes t  całkiem 
zburzony ,  i niejaka część g m a c h ó w ,  w k tó rych rządowe b r j r a  się 
znajdują.  Włość  R eiiea  koło Sant iago j e s t  całkiem zhu rz ona ;  w p o ­
bliżu Sant iago spost rzeżono także rozpadliny w z iemi ,  z k tórych w 
ki lku miejscach gorące  źród ła  wytrys ły.

IKyszpanla.
( U k o n s t y t u o w a n i e  s i ę  i z b y  d e p u t o w a n y c h . )

i t l a d r y t s  12. czerwca.  Izba deputowanych ukons ty tuowała  się 
dziś  s tanowczo Umiarkowana opozycya nieprzedstaw iła żadnego 
kandyda ta .  L iczba głosujących wynosi ła  177 .  L. Mayans ,  kandydat  
r ządowy o t rzymał  1 4 1 ,  O lo za g a . kandyda t  p rogres i s tów 2 6 ,  Rios 
Hosas 2 ,  Cas t ro  2 ,  O brador  5 g ło so w ,  a Escosura 1 głos.

Anglia.
( D e p e s z a  t e l e g r a f i c z n a . )

L o n d y n « c z w a r te k ,  19. cze r w ca ,  piąta go d z i n a , 30 ta  minuta 
popołudniu.  Król  belgijski p rzyby ł  do Londynn.

( P o s i e d z e n i e  i z b y  w y ż s z e j . )

L o n d y n ,  18.  czerwca.  Na wczora jszem posiedzeniu izby 
wyższej  z łoży ł  lord S tan ley  petycyp z Liverpoolu żalącą się na znie­
sienie dawnych us taw nawigacyjnych.  Objaśnił  tę petycyę obszerną 
mową,  w k tó rćj  dow odz i ł ,  ze chociaż się przez nowe postanowienie 
powiększył  handel zagran iczny ,  jednak korzyść  z niego odnoszą tylko 
knpcy  zagraniczni .  Żegluga  angielska ponosi wielkie ciężary jako to 
poda tek  asekuracyi  morsk ie j ,  znaczne należytości  konsularne i t. p. 
podczas  gdy marynarze  wystawueni są na tyle ponęt z niaryuarki  han­
dlowej i wojennej.  P rzedewszys tkiem to sp rawia wielką niedogo­
d no ść ,  że podczas gdy obcy właściciele okrętów ze st rony Anglii, 
pewnych używają przywilejów,  marynarze  krajowi we wszystkich p ra ­
wie obcych por tach w bardzo niekorzystnem znajdują się położeniu,  
mianowicie w Hyszpan i i , Francyi  i w S tanach z jednoczonych ,  k tó re  
wbrew stypulowanej  wzajemności  wystąpi ły z rozmai temi  r egula ty-  
watni i r e s t r yke yam i ,  wcaie nieoddyehająccmi duchem wzajemności .  
Hrab ia  G ranm llc  u t r zy m y w a ł ,  że się da dow ieść ,  i e  nowe ustawy 
tylko pomyślne są dla inte resów handlu i żeglugi.  Siedm krajowi po­
szło za p rzyk ładem Angli i ,  n iektóre bez  Żadnćj r e s t rykcy i  jak S zw e-

c y a ,  Holnndya,  Belgia ,  i nne ,  j ak F rancya i S tany  zjednoczone z pe- 
wnemi ograniczeniami.  F rancya sama j e s t  już  dew od em ,  że cło o- 
chronne samo przez się nieutworzy marynarki  handlowej,  od czasu 
bowiem zaprowadzenia systemu cła ochronnego zmniejszyła się zna­
cznie jej  żegluga handlowa.  Z  Hyszpanią i Por tuga l i a  toczą się u- 
k łady  po których  się naj lepszego skutku  spodziewać należy. Ame­
ryk a  jedynie j e s t  niebezpiecznym rywalem i z tej  s t rony niedoznała 
Anglia bynajmniej  wspan ia łomyślnośc i ,  t ak między innemi co do K a ­
lifornii ,  t e raz jednak wszelka j e s t  nadzieja,  że na przysz łość  towary 
enropejskie na Anglię pros to do Kalifornii  będą t r anspor towane.  —  
Rząd popiera tę  sprawę wszelkiemi si łami ,  lecz niechaj także szla­
chetny lord (S ta n le y)  ro zw aż y ,  że on właśnie rządowi  s tawia p rze­
sz k o d y ,  ponieważ go inne narody widzą na czele party i żąda jącej 
zniesienia nowych ustaw’. —  T ak ż e  lord Hardwick  popiera ł  zdanie 
lorda Stanicy.  —  Hrabia Gre y  b ron ił  rządu.  Uchwalono:  ahy pe ty­
cyę złożono na stole izby,  ( P .  Z . )

F r a n c y a .
( P o s i e d z e n i e  i z b y  p r a w o d a w c z e j  z d. 18.  c z e r w c a .  —  K o m isy a  organiz& cyi

w e w n ę t r z n e j . )

P a r y ż ,  18.  czerwca.  Dzisiejsze posiedzenie zgromadzenia 
narodowego dało znowu świeży dowód do jakiego stopnia unosi na­
miętność poli tyczna zgromadzenie.  Dysku towano nad projektem u- 
s tawy nadającej  prefektowi  Rodanu nt rybucyę p refek ta  policyi dla 
miasta Lyon,  gmin okolicznych i kilku gmin depar tamentów pograni­
cznych.  Jeden z r ep rezen tantów Roda nu ,  p. P eiie tier , członek góry 
równie jak i wszyscy jego koledzy depar tamentu wyrazi l i  się o tej 
ustawie w sposób,  który p. Leon F auchcr  nazwał  obrzydliwym . 
Słowo to nieprzyjemnie zabrzmiało w uszach g ó r y ,  k tó ra  za p r o te ­
s t owa ła ;  prawa s t ron a  przyję ła  słowo ministra hucznemi oklaskami,  
n wtedy zaczęła się scena zgiełkl iwa,  k tóra  się omal nie zmieni ła 
w kłótnie osobiste.  Burza  ucichła po przyjęciu a r t yku łu  1 )  p rojektu  
większością  440  głosów przeciw 217.  Przed tym zgiełkiem skoń­
czyło zgromadzenie  drugą obradę nad propozycyą względem kas o- 
szczędności  i p rzy ję ło  osta tecznie p ro jek t  względem płacy legioni­
s tów dla gwardz i s tów republ ikańskich rannych w czerwcu r.  1848.  
Burzl iwe posiedzenie zgromadzenia  narodowego niezająło p rzecież 
tak wyłącznie uwagi publ icznej ,  iżby niewypadało nadmienić także  o 
posiedzeniu komisyi  organizacyi  w ewnę t rz ne j ,  na k tórera p. Vat ime-  
snil odczy ta ł  swoje sprawozdanie  o projekcie ustawy municypalnej .—  
Sprawozdanie  to wypracowane wyłącznie w dnchu legi tymistycznym 
stało się powodem do żywych protes t acyi  w łonie komisyi .  Oprócz 
tego wychwala p. Vatimesnil  w tern sprawozdaniu ustawę z dnia 31.  
maja co s.p t akże  wcale niepodobało jednej  części  komisyi.  Mimo 
to  o ś w ia d c z y ł  m ó w c a  lo g ity m is ty c z n y  , że r aczej  zniszczy swoją pracę 
i z rzecz e  się sprawozdania aniżeli zmieni choćby j edno s łowo w tej 
pochwale.  Pomimo tej groźby  niechciała komisya na jdzisiejszem po­
siedzeniu powziąć s tanowczej  decyzyi ,  i odłożyła na ju t r o  uchwałę,  
czyli potwierdz i  lub odrzuci  sprawozdanie .  ( I n d .)

( W i a d o m o ś c i  p o t o c z n e  z  P a r y ż a . )

H a r y i , 17. czerwca.  Nader  s łaba większość ochroniła wczo­
raj minis teryum od dekre tu  p a r l am ent ow eg o , k tó ry  byłby miał  takie 
same znaczen ie ,  j ak wotum nieufności.  J edn ak  nie zdaje się aby ta 
sp rawa  była załatwiona wczora jszem g łosowaniem,  co miedzy inneini 
można wnosić z nas tępujących s łów legi tymistycznej  Opinione pu- 
b!ique: „A więc indagaoya“ mówi toż pismo, „odbywa się przez sąd 
sprawiedl iwości ,  a nie przez zgromadzenie  narodowe.  D o h r z e ! W s z e ­
lako niechaj nie zapomina min i s t e ryn m, że ta indagacya nie może 
pozostać bez r ez u l t a tu ,  i że wkró tce  mnsi przyjść  na t rybunę  i za ­
żądać upoważnienia do ścigania członka narodowego zgromadzenia  
albo też ogłosić z przytoczeniem motywów złożenie z urzędu p refe­
kta  policyi. Bo inaczej powtórzonuby t o ,  cośmy wychodząc z na ro ­
dowego zgromadzenia słyszel i :  „że nie mini steryum t rzyma prefekta 
policyi ,  lecz prefekt  policyi t rzyma minis teryum !“ Zgromadzen ie  na­
rodowe musiałoby wtedy przedsięwziąć dalsze kroki  i dać k ra jowi  
osta tnią  deklaracyę.

—  Sł yc ha ć ,  że prefekt  policyi Carlier zamyśl i ł  prosić publ i­
cznie r ep rezentanta  Lemul ier  o przebaczenie za winę,  o k tó ra  go 
przez  pomyłkę pomówił.  Lemul ier  pomimo wczorajszego oświadcze ­
n ia ,  że wystąpi  z narodowego zgroma dzen ia ,  jeżeli to nie nakaże 
indagacyi pa r l am entowej , niepoda się do dymisyi.  — Pre fekt  policyi 
Carl ier  o tr zymał  dzi ś ,  w dowód niezachwianego porozumienia,  jakie 
istnieje między nim a r ząd em ,  zapraszający  bilet na obiad do mi­
nis t ra  sp raw wewnęt rznych.

— Komisya rewizyi  odbyła dziś znowu sesye,  która wszakże 
podobnie nie wydała  żadnego rezul tatu j a k  poprzednie.  Charamaulc,  
Cavaignac i Cl iarras  mówili przeciw rewizyi ;  B e r r y e r ,  Moulin , de 
Corcel les i Dufour  za jak najgruntowniejszą rewizyą i za ogranicze­
niem mandatu mającej  się zwołać konstytuanty.  Komisya zamianuje 
zapewne jeszcze tego tygodnia swego sprawozdawcę .

— Laboulic przedłożył  na dzisiejszem posiedzeniu wniosek,  by 
p rzeszkodz ie  odroczeniu się zgromadzenia i każdemu reprezen tan­
towi dla se s j i  r a d .j enera lnych dać ur lop na 6 tygodni Ministeryum 
cz eka ,  j ak s łychać ,  tylko na debatę r ewizy i ,  dla wyznaczenia czasu 
do zwołania rad j ene ra lnych i komunalnych.

—  Minister  sp raw wewnęt rznych  p rzybył  wczoraj  na sesyę ko­
misyi dla ustawy o klubach.  Większość  komisyi żądała zupełnego 
zniesienia k lubów,  mniejszość p rotes towała  przeciw temu.  Minister 
oświa dcz y ł ,  że rząd nie chce bynajmniej  p rzeszkadzać  wolnym zgro -
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madzeniom wyborczym.  Komisya przyjęła dziś  ustawę o klubach i 
mianowała Jul iusza de Las tey r i e  sprawozdawca.

—  Komisya dla sprawy La-Pla ta  uchwal i ł a ,  pomimo wiadomo­
ści o ze rwaniu przyjaznych s tosunków Urquiza z f t o s n s e m ,  za propo­
nować przyjęcie t r ak ta tów L e p r e d o u r a , gdyz mini ster  Baroche o- 
świadczył  w czora j ,  że biegają w samej r zeczy pogłoski  o tem , ale 
do niego nie p rzysz ło  nic u rzędowego.  Je ne ra ł  Pachcco y Obes o- 
głosi ł  w swym charak te rze  j ako poseł  republiki  Uraguayskiej  doku-  
m e n t a , k tó re  ze rwanie  przyjacielskich s tosunków Urquiza z Hosasem 
potwierdzają ; między temi list Rosasa  w oryginale hyszpańskim z t ł u ­
maczeniem francuskiem.  Wszys tk ie  te dokumenta miał  juz  p rzesłać  
przed kilku dniami ministrowi Baroche,

—  Constitutionnel wyraża  w ar tykule przeciw Saldanha wielką 
obawę ,  iż rebelia w Portugal i i  tak ł atwy t r yu mf  odnios ła ,  i Ze to 
zgorszenie  p rzy  powszechnem wzburzeniu u m ys łó w ,  t rwa j u ż  p rze­
szło 3 miesiące.

W  Grenoble  zobowiązało się uroczyście  2 0 0 0  mężów par tyi  
po rzą dk u ,  za pie rwszym ruchem anarchyi  wdać się zbrojno w te 
sprawę.

W  Chautclle rozwiązano gwardyę narodowa,
—  Dzisiejszy M onitor  urzędowy uwiadamia,  że względem 

sprzedajności  u r z ę d ó w ,  o której  była mowa na posiedzeniu z dnia 
16.  c z e r w ca ,  rozpoczęto indagacyę sądową.  Sędzia indagacyjny Ha-  
ton zajmuje się tą sprawą.  M onitor  donosi  o r az ,  że obwiniony w tej 
sprawie r eprezentant  s tawił  się przed p rokura to rem repub l ik i ,  który 
mu odpowiedzia ł ,  że sędzia ins t rukcyjny  już  poleconą ma tę sprawę,  
i j u ż  dziś przystąpi  do wysłuchania ki lka świadków.

(Depesze telegraficzne.)

P a r y i  , 20. czerwca.  Odilon Ba r ro t  będzie zapewne miano­
wany ju t ro  sp rawozdawcą komitetu rewizyjnego.  —  Pana Car l ier  we­
zwano przed tryDunał cywilny;  s ł y c h a ć ,  że ma abdykować.  — 5 u/ 0 
r en ta  92, 70; 3 u u 55,  65.

P a r y ż ,  piątek , 20.  c z e r w c a ,  ósma godzina wieczór .  W  le­
gislatywie niebyło nic ważnego.  Labouhc  cofnął swój wniosek wzglę­
dem feryów dla narodowego zgromadzenia.

Komisya dla rozpoznania ustawy municypalnej  adoptowała 16 
głosami  przeciw 11 sprawozdanie  pana Yalimesni l ,  w którcm , j ak 
wiadomo, zawar ta  jest  pochwała wyborowej  ustawy z maja, co wiel ­
ką senzacyę sprawiło.

W komitecie rewizyi  będzie ju t r o  zapewne Odilon B a r r o t  obra­
ny sprawozdawcą.

Prezyden t  policyi Carlier o ska rżony  j e s t  przez r ep rezen tan ta  
Lemulier  i dlatego zapozwano go przed t rybunał  cywilny. Po g ł o sk a ,  
że Carl i er  poda się do dymisyi,  j e s t  bezzasadna.

B e l g i a , *
(Wyjazd króla do Anglii.)

B r u k s e l a ,  17. czerwca .  Król  odjechał  dziś rano z swemi 
dziećmi i dworem do A ng l i i , gdzie j ak  mówią,  14 dni zabawi.

W ło c liy .
(Depesza telegraficzna.)

T u ryn  , 18. czerwca .  Izba deputowanych przyjęła prócz u s ta ­
wy o pozyczce,  k tóra  ma być hypo tekowaną na kolejach żelaznych 
t akże  p rojekt  o taryfie cłowej.  W  tych dniach subskrybowało 64 
osób 52 8 3  nowych obligacyi państwa.

(P o c z t a  w ło sk a . )

A n k o n a .  5. czerwca .  C. k. sąd wojskowy ułaskawił  tu po-  
części  zupełnie ,  a po części skaza ł  na ki lkotygodniowy a re sz t  aż do 
l ro ez n eg o  więzienia 27 indywiduów w miarę ich przewiny , albo za 
zatajenie broni i amunicyi.  albo za śpiewanie pieśni r ew o lu c y j ny ch , 
albo też za obrazę władzy publicznej.

f r e a p o l ,  7. czerwca .  Ś ledz two w Sprawie 2 4  osób skomp ro­
mitowanych podczas roz ruchów w Neapolu na dniu 6. czerwca 1848  
i 29go  styczuia 1849 , rozpoczęło się z dniem 21.  maja pod k ie run­
kiem prezydenta sądu kryminalnego,  del Vecchio.

\Y zatokach neapoli tańskich nieprzypuszczają t e raz  wcale t r a n s ­
por tów z Maroko i Mos ta gan u , a towary  z innych wybrzeży Al­
gieru muszą odbywać 21 dniową kontumacyę.

P a l e r m o ,  4. czerwca.  W kościele św.  F ranci szka d’Assisi  
wszczą ł  się przez nieost rożność poża r  w nocy z 2go na 3ci  b. m . ,  
przyezem zniszczony zos ta ł  zupełnie kosz towny obraz na sz k le ,  w 
war tośc i  1 4 ,0 0 0  szkudów , oł ta rz  i wiele innych kosz townych  rzeczy.

Jakiegoś  kaprala od in f an te ry i , k tóry rzuci ł  się w płomień dla 
u r a to w a n i u  świętej  mons t rancy i ,  zrani ła  tak niocoo waląca się kolu­
mna, że go wyniesiono ztamtąd bez nadziei życia.  (G  W .)

N iem ce.
(O d k r y te  s p i s k i  w  N o r y m b e r g i i . )

J l n i c h u n  ,  18.  czerw'ca. Z  Norymbergi i  donoszą nam,  że 
tćmi dniami odkryto tam szeroko  rozgałęzioną p ropagandę rewolucyj­
na. l*rzv p rze trząsaniu domu jednego z p rzya resztowauych  robotni ­
ków tamtejszych znaleziono kilka b roszurek  Mazziniego i Beckera  
rewolucyjnćj  t r e ś c :, a prócz tego różne listy z L ipska świadczące o 
zamierzonej  organizacyi  stanu robotników pod kierunkiem centralnego 
komitetu w L on d y n i e ,  a to w tym zamia rze j e d y n i e ,  aby przyszłą 
r ewoluc je  wyłącznie tylko stan robotników wywołał  i po zn iszcze­
niu r esz ty  s tanów wszelką władzę dla Siebie zagarnął .

( P r z e t r z ą s a n i e  d o m ó w . )

D u s s e l d o r f ,  18. czerwca.  rL  wyższego rozkazu  odbyło się 
dzisiaj równocześnie  we wszys tkich miejscach prowincyi  nadreóskiej ,  
w których są zaprowadzone  zakłady gy m n a s ty c z n c , ze s t rony policyi 
ścisłe doinów prze trząsan ie  dla wykazan ia ,  że między temi za k ła da ­
mi bezprawne zachodzą zwi ąz k i ,  a prócz t ego ,  że w poli tyczną sfe­
rę sięgają.  \V E lbe r fe ld , j ak donosi tamtejsza g a z e t a ,  nie wydały 
te  p rzet rząsania żadnego r e z u l t a t u ;  tu  zaś w Dusseldorf  zna leziono,  
jak s łychać ,  podczas domowego ś ledztwa papiery i dokumenta,  k tó re  
zupełnie usprawiedl iwiają podej rzenie o bezprawne  związki i usi ło­
wania.  Dlatego można się spodziewać powszechnego rozporządzenia  
przeciw istnieniu namienionych zak ładów w teraźuiejszym ich ks z t a ł ­
cie i rozciągłości .

( O g ł o s z e n i e  w z g l ę d e m  m ia n o w a n ia  N o ta b l ó w . )

B a t z e b u r g  ,  18.  czerwca.  Dziś wyszło tu nas tępujące ogło­
szenie względem mianowania Notablów do przedsięwzięcia tewizyi  
konstytucyi :

N a jw y ż s z y m  pa t e n t em  z dnia  8 .  s t yczn i a  r. b.  wzg l ędem p r z y ­
wrócen ia  powagi  k s i ążęcć j  , udz i e lone  zo s t a ło  z apew n ien i e  , że  J e g o  
k ró l ew s k a  Mość p r ze d  u s t a l en i em publ i c znych  s t o su n k ó w  w  ks i ę s tw ie  
L a u e n b u r g  w ys ł uch a  j e s z c z e  zdan i a  s z an o w n y ch  mężów L a u e n b u r g -  
ski ch.  J a k k o l w i e k  s t an o wi sk o  k s i ę s twa  w zg l ędem r e s z ty  p a ń s t w  J e ­
go k ró l ew sk i e j  Mości  i j e go  s t o su nk i  w  zw ią zk u  n i emieck im p r z y  
te r aźn i e j s zym po l i t ycznym sk ł adz i e  r z e c z y  jesz-cze n i emog ły  o s t a t e ­
cznie  być  ro z p o z n a n e  i u r e g u l o w a n e ,  ow sz em  pozos t awić  je mus iano 
da ls zym p e r t r a k t a c y o m , ws ze l ak o  u zna ł  J eg o  k ró l e w s k a  Mość za 
r z e c z  odpow iedn ą  ży cze n i om  k r a j u ,  aby w ew n ę t r zn a  k o n s t y tu c j  a k s i ę ­
s t w a  bez  dals ze j  zw ło k i  zo s t a ł a  up o rz ą d k o w a n ą  i u s t anowioną .  S t o ­
sown ie  do woli  J e g o  k ró l ewsk i e j  mości  maj ą p r ze t o  n i ezwłoczn i e  z e ­
b r ać  się w mieścin R a t z e b u r g  s ześciu  zac nych  m ężó w  l au e nb u r gs k i c h  
dla na r adzan i a  się i podania  p r o j e k tó w  w zg lęd em  p rzys z ł e j  w e w n ę t r z n e j  
do po t r zeb  czasu  za s t o so wa ne j  k on s t y tu cy i  k r a j u ,  m ianowici e  wzg lędem 
r ep re z e n l a c y i  k r a j ow e j  z a s to s ow an e j  do p r aw d z iw y ch  p o t r zeb  kra ju,  p r z y -  
czein j e d n a k  za po d s t aw ę  i pu nk t  wy j śc i a  s ł u ży ć  ma dawna is tn i e jąca k o n -  
s t y tuc ya  k r a jowa .  Nad  r e zu l t a t a m i  ob rad  s z ano w nyc h  m ężó w  l au en -  
b u rg sk i eh  za s t anawi ać  się maj ą po uprzedni e in  najwyższe in  ro z p o z n a ­
niu i pos t ano wie n iu  i s tn i e jące p r z ed  r.  1848 S ta ny  r y c e r s k i e  i k r a j o w e .  
J eg o  k ró l e w s k a  Mość w idząc  się p r ze t o  sp o w o do w a ny m  na jwyższe in  
b czp o ś r ed n i cm  po s t anowien i em mi anować  s z ano w nym i  mężami  h r ab i ę  
K ie lmannsegge  de Gi i l tzow , p i e r w s z eg o  u r zę d n i k a  u r z ęd u  w R a t z e ­
b u rg  r a d z c ę  S t a n u  Su sem ih l  i r ad z ce  sp r awied l iwośc i  W a l t h e r  w  R a -  
t z e b u r  , r ozpor7. ądzi ł  o r a z  aby r e s z t ę  t r z e c h  s z an o w n y ch  męż ów  wy­
b ra ł  sejm r y c e r s k i  i k r a j owy  t ak  j a k  i s t n i a ł  w  k s i ę s twie  p r zed  r o ­
kiem 1848 i na juni żenie j  zaproponował. Uwi adamia j ąc  n in i e j s zem
S t a n y  rycorsk ia  l krajowe o  ły o li  a am i* r» c l»  a p o f l ł - n o w i e n i a t h  J e g o
królewskiej  Mości ,  wzywamy ich aby się niezwłocznie zebr a ły ,  ze 
swojej  s t rony także t r zech  szanownych mężów należących do księ­
s twa wybra ły  , i rezul tat  wyboru  ku dalszemu rozporządzeniu nam 
przedłożyły.  R a tz e b u r g ,  11.  czerwca 1851.  Królewski  rząd księ­
s twa Lauenburg.  —  Susem ihl, ( P . Z .)

( K u r s  g i e łd y  fr a n k fu r ls k ie j  z  19.  c z e r w c a . )

M eta l ,  a u s lr .  5 %  —  7 5 % ;  4 % %  —  ■ A k c y e  .bank.  1 1 7 0 .  S a r d y n .  3 5 % .  
H y s z p a ń s k ie  3 %  —  3 5 3/ 16. P o l s k i e  5 0 0  L .  8 4 % .

I*rusy.
( N o w e  u r z ą d z e n i a  w  w i ę z i e n i u  B e r l i ń s k i e m . )

B e r l i n ,  20.  czerwca.  Sp. Z g . donosi  o nowych u rządze­
niach w tute jszem więz ien iu ,  co nas tępuje:  Każdy do indagacyi  p rzy­
chodzący zostaje osobno umiesz.czony , tak że przecię tą  ma korespon­
denc ję  z współwinnymi czynu i w ogólności na zewnątrz.  W  tej 
mierze urządzono  do 60  osobnych kaźni.  In kwi rcn t  t r zymany j e s t  w  
odosobnieniu aż do odczytania mu aktu za ska rżen ia ,  poczein p rze ­
chodzi do kazni  inkulpa tów,  w której  po kilku razem przebywa.  
Wszak że  i w tem miejscu niepodobna xnu porozumiewać się z wspó ł­
winnymi c z y n u , o k tó ry zos ta ł  obwinionym. Po zapadłym wyroku 
przenoszą albo do kaźni sk ond em now any ch . lub otrzymuje wol­
ność stosownie do brzmienia sen tenc j i  sądowej.  W  drugim wypadku  
nie powraca już więcej do dotychczasowej  swej kaźni ,  izby t rzymani  
z nim aż potąd współwięźniowie nie inogli zdać mu jakich poleceń 
na zewnąt rz.  Skazani  odchodzą z swych kaźni pocześci  do domów 
poprawy,  o pocześci  do więzień publ icznych miasta.  Wsze lakoż  za ­
t r zymano  i w tem pewną różnicę pomiędzy różnemi ka tegoryami  wię­
źniów, mianowicie co do szczególnego względu na stan , a przede-  
wszystkicm na dawniejsze ich prowadzenie się. Zaczem tylko niepo­
szlakowani  i więcej wykształceni  zos ta j ą r azem umieszczeni.  Również 
miano i na to względy , czy uwięziony dopuści ł  się po raz  drugi  
winy lub częs tszemi  już  r az y ,  tak Ze nawet  winny powtórnie p rze ­
s t ępstwa osadzony j e s t  w więzieniu , tylko wespół  z takicmi osobami,  
k tóre  w jednakowem z nim zostają położeniu , a op rócz  tego p rzy­
znane mu są niektóre względy przed tymi skondemnowanymi ,  k tó rzy  
już  powtórnemi razy dopuścil i  się karogodnych czynów.

( K u r s  g i e ł d y  b e r l iń s k ie j  z 2 1 .  c z e r w c a . )

D o b r o w o ln a  p o ż y c z k a  5 %  —  1 0 6 % .  O h l ig a c y e  d łu g u  p a ń s t w a  8 7 % .  A k c y e  
bank. 9 5 % .  P o l s k i e  l i s t y  z a s t a w .  9 4 % .  P o l s k i e  5 0 0  Ł .  8 3 % .  3 0 0  L .  143'%.  
F r y d r y c h s d o r y  13 % --  In “ e  z ,o t o  z a  5  ta l - 8 % .  Au»tr  b a n k n o ty  8 1 .

Turcya*
( W i a d o m o ś c i  p o t o c z n e  z  K o n s ta n ty n o p o la . )

Piszą z Konstantynopola pod dniem 9. c z e r w ca :  Minister  h an ­
dlu Ismail  Basza odpłynął  na pokładzie parowym „ F a ire  B a h r iu ,
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«1Ia zwiedzenia robot  na nowo-o tworzonym gościńcu do Brussy.  —  
Har em mini st ra  sp raw zagran icznych Ali B as zy ,  odjechał  do wód w 
Brnssa .  —  Mustafa Ba sza ,  k tóremu przynależy z a s łu g a ,  że z ene r ­
gia i z roz tropnośc ią  pokonał  powstanie w Samos , p rzybył  tu i był  
z  wielkiem odznaczeniem przyjęty.  P rzed  jego odjazdem z w y s p y , 
doręczy ła  mu deputacya tamtejszej  ludności  adres  podzięki.  — Ko-  
misya egipska , mająca się naradz ić  nad zaprowadzen iem tanzimatu , 
p rzyby ła  tu wra z  z I smai lem Be j ,  synem zmar łego Ibrah ima Baszy.  
Suł tan przyją ł  tego księcia z uprzedzającą grzecznością .  —  Mianowa­
no komisyę dla numerowania domów Kons tantynopola ,  —  Inspek tor  
p rowincy i  nad dn n a j sk ic h , Szemil  Effendi odpłynął  31.  z. m. na r zą ­
dowym pnropływie do B u s t s z u k ,  miejsca swego przeznaczenia.  —  
Złożono  k o m is y ę ,  na k tórej  czele j e s t  Kiamil B a sz a ,  członek rady 
s tanu  , k tóra prze jrzy i rozpozna  rachnnki  admirnlicyi  i marynarki ,  i 
zaproponu je  polepszenia w- tej mierze.  —  W e dł ug  wiadomości  z R h o -  
dus i Stampalia wzras ta  ciągle zuchwałość korsa rzy  greckich,  i b a r ­
dzo znaczna ma być szkoda którą dotychczas  w yr z ąd z i l i ; dlatego 
rząd tu r eck i  zamyśla na g reck ich  wodach pomnożyć liczbę s ta tków 
krążących .

( W i a d o m o ś c i  z  nad g r a n i c y  b o s m a ń s k i e ) . )

Z nad g ran icy  Bośnii  donoszą do O estcrr. Corcsp. pod dniem 
18.  b . m .  co nas t ępu je :  Mahinud B e j ,  adjutant  Skanderbega przyje­
chał  do Mostaru Kilku mieszkańców z Mostaru i Blaga już  p rzya -  
r esz towano zą udział  w p rzy t łumionem powstaniu.

( W i a d o m o ś c i  z  M o n te n e g r o . )

Najnowsze  wiadomości  z Montenegro donoszą co nas tępuje:  
Sena t  Czerno go rców  pr zyr ze k ł  przybyłej  do Cctigne deputacyi  Clirze- 
ścian z Hercegowiny  , żc za złożeniem znacznej  sumy pieniężnej nie 
będzie więcej niepokoić pogranicznej  ludności  chrześciaóskiej .  Mon- 
t e n eg r yn ez sk  Gruizza,  k tóry p rze kro cz y ł  wydany w-tej mie rze  zakaz 
i zabił  Cl irześcianina z He rc e g ow in y ,  zos ta ł  za karę  rozst r zelany.  
Z res z t ą  przy  wydarzonej  sposobności  zabili Cze rnogórcy  także dwóch 
T u rk ó w ,  ale przy tem i napastnicy zostal i  również mocno pokaleczeni.  
Wojewodowie  z Grabowo i Grcgusi  udali się każdy z pocztem 20 
ludzi  do Baniani  dla zawarcia  pokoju i zgody z familiami Mirkowicz 
i Loprivizzn,  z ktdreini  długo w k rwawych  zatargach  żyli.

In d y e  W s c h o d n ie .
Podług doniesień dziennika T im es przekonano  się nakoniec w 

Indyach o tern , żc t r zeba użyć s tanowczych ś r odków przeciw g ó r ­
skim szczepom po tćj s t ronie Indu,  k tóre  bez us tanku niepokoją za ­
chodnia granicę Pendżabu.  Szczepy tc uważały od wieków sąsie­
dnie doliny za pole zdobyczy dla s i ebie ,  gdzie zawsze s t ara ły  się 
za opa t rywać  w  takie a r tykuły  , k tó rych  im natu ra  odmówiła W gó­
rach.  Nadaremnie dawano im pieniądze za t o ,  aby przestal i  niepo­
koić sąs i adów;  p r z e c i u n :e to podnieciło tćm bardziej  ich chciwość,  
ho spodziewali  się zyskać je szcze więcej .  W  okolicy tej skonc en t ro ­
wano znaczną część wojska dla wst rzymania dalszych napadów.  —  
Zda je s i ę ,  że j e ne ra ł  Gomm zakłada w Simla swoja rezydencyę.  
Pó łnocno-zachodn i1* prowinoye Bengalii  i Madras poniosły w tych 
czasach ogromne szkody p rzez gwał t own e  burze  i gradobicia.  W o- 
kolicy Kalku t ty  padał ,  j a k  zapewniają,  g rad  wielkości  ja ja.

W iadom ości handlowe.
( C e n y  t a r g o w e  L w o w s k i e )

LwótV, 25.  czerwca .  Dziś płacono na naszym ta rgu za ko­
rzec pszenicy 2 3 r . ,  ży ta  17r .25k.  , jęczmienia 14r .  , owsa l l r . l 5 k . ,  
h reczki  14r .30k. ,  kartol l i  9 r .  Ce tna r  siana kosztował  3 r . l 3 k .  , okło-  
tów 2r .6k .  S ag  d rzewa  bukowego sprzedawano po 26r . ,  sosnowego 
po 20r .  w. w. Drobiazgowa sp rzedaż w dawniejszych cenach.

(C e n y  t a r g o w e  w  o b w o d z ie  S a n d e c k im . )

K o w y  S a < ? x ,  20.  czerwca.  Na ta rgach w S ta r ym Sączu,  
Nowym T ar gu  i Nowyin Sączu płacono od 1. do 15. cze rwca  w 
p rzecięciu za korzec  pszenicy 2 2 r .3 0k .— 2 3 r . — 2 2 r . l 0 k . ,  żyta I6r .  
5 6 k . —  19 r . — 1 7 r .3 a k . ,  j ę c z m i e n i a  13 r .2 2k .— 1 0 i \ — ł ó r . l S k . , owsa 
8 r .35k .  — I 4 r . — 7 r . l 2 k . , hreczki  lOr .— 2 5 r . —  10r . ,  kukurudzy 17r.  
3 0 k . — 0 — 18r.4ók. ,  ziemniaków ( i r .22k.— 0 — 7t \  Za ce tna r  siana 2r.  
3 0 k . — 3 r . — 3r. ,  nasienia konicza 8 0 r . — 2 2 5 r .3 0 k . — 45r.  . wełny 55r .

Dziś ustawiają nadesłany przedtem z Wiednia zegar  na wieży 

ratusznś j .  Piękna pora dla domysłów poety,  co uam godziny w chwi­

lach dźwięku swego przepowiadać mają w przysz łośc i  ; dla nas p rzy  

p racy,  życzeniem j e s t :  niech idzie dobrze a s tatecznie.

J u t r o  o 10 godzinie rano o twie ra  Towar zys two  agronomiczne 

g ł ów ne  posiedzenia swoje w gmachu Instytutu imienia Ossolińskich.  

P e r a  sposobna,  bo w czasie k o n t r a k t ó w ,  a bardziej  znana gor l iwość 

obywatel i  w podniesieniu przemysłu i rolnictwa k r a jowe go ,  spodzie­

wać się każe l icznego zgromadzenia.

i M i i  a  ---------- ------ — i ii ■  m n w — t — iw t t  ~ t t t m

Główny Redak tor  Ul. S r z e n i a w a  ia r t y n i .

— 8 2 r . — 175r .  Sag  d rzewa  twardego sp rzedawano  po l l r . 4 5 k .  — {tir. 
30 k . — 1 fii1., miękkiego 7 r .30 k .  — S r .— 12r .  Fun t  mięsa wołowego ko­
sz tował  lOk.—  14r .— l l * / 2k. i garniec okowity a r . 3 0 k , — 3r.  — 4 r 5 5 k .  
wal.  wied.

( T a r g  na wełnę w W r o c ł a w i u . )

W r o c ł a w ,  21.  czerwca .  Chociaż w tyin tygodniu jak zwy­
kł e w czasie Szczec ińskiego i Berl ińskiego j a rm ar k u  niemógł  tu być 
t a rg  wielki,  ponieważ większa część handlarzy i speku lantów na 
wspomnione ja rmarki  pospieszyła,  przeciez zakupiono i tu kilka par -  
tyi wełny i płacono za polską jednej  s t r zyży 5 2 — 55 , za taką samą 
w lokach 42 — 45,  a za lepszy gatunek nawet  50 talar ,  reńskich.  Za 
szlązką j agnięcą wełnę dawano 78  — 80  , a za pośledniejszą 5 6 — 62 
tal,  r. Dowozy wełny  polskiej t rwają ciągle.  Tok  in te resów na in­
nych t argowicach pruskich był  nieco pomyślnie j szy,  niz na naszynt 
t a rgu,  a nawet  w W a r sz a w i e ,  jak nam doniesiono wła śn ie ,  były o-  
slatnie targi  ba rdzo o ż y w i o n e ;  lecz zato w Peszcie niezapamiętano 
ju z  od wielu lat tak n iekorzys tnego  targu,  jakim by ł  tegoroczny.

(G a z . W r.J

R u r s  l w o w s k i .

D n ia  2 6 .  c z e r w c a .
v___

zlr .

w k ą  |  t o w a r e m  

kr .  |  z ł r .  | kr .

D u k at  h o l e n d e r s k i ......................................... . mon. k. 5 5 3 5 5 7
D u k a t  c e s a r s k i  ................................................ 5 5 8 6 2
P ó l im p e r y a ł  z ł .  r o s y j s k i ............................ • n  » 10 U 10 15
R u b e l  ś r .  r o s y j s k i ......................................... 1 5 8 % t 5 9 %
T a l a r  p ru s k i  . . . " .................................. 1 5 0 l 6 3
P o l s k i  k u ran t  i p i ę c io z ło t ó w k .  . . . 1 28 1 2 9
G a l ic y j s k ie  l i s t y  z a s t a w n e  z a  1 0 0  z ir . • y> n 8 0 4 3 8 7 13

( K u r s  w e k s l o w y  w i e d e ń s k i  z  2 3 .  c z e r w c a . )

A m s te rd a m  1 7 5 %  p. 2 .  m. A n g s b u r g  1 2 6 %  1. uso .  F r a n k fu r t  1 2 5 %  1. 2.  m. 
G e n u a  —  p. 2 .  m. H am b u rg  1 8 5 %  1. 2 .  m. L iw u r n a  1 2 3 %  1. 2 .  m, L on d yn  1 2 - 2 1 ,  
1. 2 .  m. M ed y o la n  — . M a rs y l ia  1 4 8 %  1. P a r y ż  1 4 8 %  1. B u k a r e s z t — . K o n s t a n t y ,  
n o p o l  — . A g io  duk. c e s .  3 2 % .

P r  z y j  c e h a l i  d o  L  w  o w  a.
D nia  2 5 .  c z e r w c a

Hr. D unin  B o r k o w s k i  B o l e s ł a w ,  z  P r z e m y ś l a .  —  t ir .  K o m o r o w s k a  K o n -  
s la n c y a ,  z  W i e d n i a  —  Hr, S t a d n ic k i  A l e k s a n d e r ,  z  J a s ła .  —  P P .  N i e z a b i t n w -  
s k i  N a p o le o n ,  z  N a k ła .  —  S z a w l o w s k i  L u d w ik ,  z  Z a d w ó r z a .  — W o n d o r f  A n ­
ton i ,  z  H o ło s k o w ic .  —  W i z y t a  M ikołaj ,  z  S m o ln ik .  — H o ro c h  S e w e r y n ,  z  M o-  
r a n ie c .  —  M a ła c h o w s k i  F e l ik s ,  z  Porub .

W y j  e c h a /  i z e  L i c o  w  a.
D n ia  2 5 .  c z e r w c a .

l i c .  B o r k o w s k a  O lg a  , do S7.npac7.Ui. —  P P .  K r z c c z u n o w i c z  W a l e n t y  i 
Ig n a cy ,  do J a r y c z o w a .  — H u b ick i  K arol ,  do O ży d n w a .  —  Z a w a d z k i  K aro l ,  <|0 
K r u s z e ln ic y .  —  G o d l e w s k i  M ikołaj  i - W i e r z c h o w s k i  W i n c e n t y ,  do K r a k o w a .  —  
B o jo w s k i  F e l ik s ,  do C ie s z a n o w a .  —  L o d y ń s k i  H ieron im ,  do M ila tyn a .  — B o j k ie -  
w i c z  S z y m o n ,  do J a r y c z o w a .  — R u l ik o w s k i  Jan , do U h n o w a .  —  S m ia ł k o w s k i  
W i k t o r ,  do L a s z e k .

S p o s t r z e ż e n ia  m e t e o r o l o g i c z n e  w e  L w o w i e .
Dnia 25.  czerwca.

P o ra

B a r o m e t r  
w m i e r z e w i e d .  
s p r o w a d z o n y  

do O3 R ea u m .

S t o p ie ń
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w e d ł u g
R e a u m .
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s ta n  t e m ­
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do g . 6 .  z r .
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S ta n
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6 g o d .z r .  
3 g o d .p p .  
10 g .  w .
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28  2  4  
28 3 0  
2 8  3  1

-+- 11 ° 
-+■ 1 4 °  
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T
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K A T

w s c h o d n i
Tl

za ch o d n i

R .

pochm . m g ła  
poebm . d e s z c z  
p och m .  n

Ju tro :  p rzeds tawienie niem.:  „C apita in  C harlotte ."
W  pią tek:  przedst .  polskie na dochód pana J.  N K a m i u s k i e g o : 

„ ltr n e ia  S t r a w iń s e y “ czyli „Listopad", romnntyczno-  
hystoryczny d ramat  w 5 oddziałach.

W  sobotę: przedst .  n iemieck ie :  na dochód JP .  Adeli Beckmann:  
„Wie K u n st  B<Ycutnherzen zu  g e  w i n n e n oder :  
„G entil  B ern a rd ."

Zapowiedziana wystawa  k rajowych wyrobów , rzemieś lniczych i 
f abrycznych,  o twar tą  już zos tał a w sali w ogrodzie jezuickim,

W  przysz łą  ś rodę  dnia 2. lipca dany bodzie w t eat r ze  pol­
skim na dochód JPani  Su lko w sk ie /  d ramat  w pięciu aktach : Ż y .  
s t ó w k a  Z K o n s t a i l t y n y .  Nagła s łabość JP an i  Aszperge rowćj  
była powodem zmian pewnych w tygodniowym rozpisie przeds tawień 
d ramatyczn ych ,  co dla Bencl icyanlki  tern j e s t  dotkl iwiej ,  żc p rzy­
sposobionych osobno sztuk na przyjęcie  gości  sobie życzl iwych,  
przeds tawić nic może.  Pewni j ednak  je s te śmy,  że publ iczność oce­
niając chęci,  a oraz wiadomą pracę i s zczere poświęcenie a r tys tk i  
w posłudze kunsztu,  zaszczyc ić  nic omieszka p rzyzwolonego dla niej 
przedstawienia.
— n«i smaga n a m u  rrr~ r  ---T^rir'-nrii»iinnMSr~*~~~nwMBMmTiriir»ir~wnnrinMiimii'iiri

'A c. k. galic.  d rukarni  rządowej .


